$ 


KURJER WARSZAWSKI 


D 16. Listopada. — Rok 1834, 
Niedziela, 


„Gozeta Rządowa Pruska donosi, fe dnia 13 
b. m, o godzinie w pół do 3, po południu, N. 
CESARZ Wszech Rossji, w towarzystwie J. G, 
M. Cesarzewicza Następcy tronu, z najżywszą 
i niespodaianą radością N. Króla Jmci Pruskie. 
go, N. CESARZOWEJ i całej Rodziny Królew. 
skiej, przybył do Berlina.” 


Zbliśałące się mrozy, wielu ubogiń rodzi- 
nom odejmą sposobność odbywania zwykłych 
zatrudnień które utrzymuią ich biedne życie, 
gdyż znaczna iest liczba mieszkańców tutej- 
ssej stolicy, niemaiących ge co nabyć drzewa 
na opał. Towarzystwo Dobroczynności War- 
mzawskie, prócz utrzymywania w swych insty* 
tutach przeszło 300 osób, udziela jle może 
wsparcia wtej mierze, i przeznacea salę ogrza- 
ną dla ubogich, lecz beg litościwego oddziel. 


nego wsparcia maiętniejszych mieszkańców, nie- 


zdołałoby zasilić tylu nieszczęśliwych. Goroe 


«anie przeto w chwili pbliłającej się simy, u- . 
powałnia 2 Członków swego Towarsystwa do ' 


zbierania ofiar, które iedynie bywaią ułyte na 
zakupienie drzewa rożdawanego rodzinom nie- 
maiącym opału. W ciągu zessłej zimy rozdano 
takim rodzinom przeszło 500 sztuk drzewa, a 
ten zasiłek stał się istotnem dobrodniejstwem 
1 pomnażył błagania WSZECHMOCNEGO `o 
pomyślność łaskowych wspieracaów. Do sbie- 
vania efiar na tenże chwalębny przedmiot, a- 
+ powaśnieanemi są seenowni Członkowie Towa- 
Prystwa Oobroczynności, tutejsi obywatele Teofil 
Janikowski j Karol Prewe, i ci iedynie tego 
sbowiąsku dovełoiać będą; *akłe i Redakcja 
Kurjera przyjmuie takiek ofiary. — Dla pogo- 
vzejców Opatowa słołyli wczoraj w Redakcji 
Kurjera: Osoba bezimienna ał. 10. A.W. W. 
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Jutro, $. Salomea, 


2?ł. 20. F.G.... Officjalista szpitala Dzieciątka 
Jezus, a szczupłych swych funduszów zł. 5, 
— W następującą Środę, w Kościele S. Jana 
o godzińie 3 po południu, odbędzie się po- 
wtórny ślub małłeński czyli złote wesele, JP. 
Franciszka Cwiklą, dawniej tutejszego Oby: 
watela, Majstra Piekarskiego, maiącego lat 83, 
i Marcjanny s Deręgowskich, mającej lat 70, 
którzy z sobą przeżyli lat 50 i 3 miesiące. 
— (Art. nad.) Zwłoki ś. p. JW. Felixa Czara 
neckiego, Członka Rady Stann Król; Po]; przy. 
wiezióne z Warszawy, wyslawione zostały w 
Kościele psrafjalnym w mieście Głównie ma- 
igtności dziedzicznej zmarłego, zkąd pe ód- 
prawienia przez licznie zebrane Dauchowień- 
stwo dałobnego Nabożeństwa w obeo Familji, 
znacznej liczby Obywateli, Urzędników powia- 
tu Brzezińskiego i mnóstwa Ludu z obszer- 


nych dóbr nieboszczyka i ościennych dziedzin 


przybyłego, przewiezione zostały pna wieczny 
spoczynek do dóbr Bratoszewice, i wśród po- 
wszechoego Żala przy grobie Matki zmarłego 
pochowane. Zgon najlepszega męża, 
przyiaciela, Żona, dzieci, przyiaciele į sięcio- ` 
wie opłaknią. — (Ar. ns.) Jest to prawdą nie- 
zoprzeczoną, Że przykłady dobre w świeżych 
czynach iawiące się, skutecaniejszy mają wpływ 
na poprawę inoralną, niżeli martwe prawidłe 
i wzory zadawnione. Ztąd płynie: że wysta. 
wianie podobnych przykładów na widok. publia 
czny iest obowiązkiem równie wiłym iak świe- 
tym. Tem powodowany przekonaniem, ogła- 
szam adarżenie mastępuiące, W dnia saone- 
gdajszym zaprosiłem ma obiad znanego mi od- 
dawna- s charakteru „spółwyzńawcę Markusa - 
Kraft s Modlina, Gdy po obiedzie około go» 
dainy 5 spytałem się gościa moiego dla cre. 
go tak późno przyszedł, odpowiedział mi, if 
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wiele miał sprawunków i że musiał być w pewnej 
kassie dla odebrania summy_ 3700 złp. za ace 


sygnacją Gab: Herksohna. Po tem wspomniea . 


niu, gość mój wydobył z kieszeni paczkę bile- 


tów kassowych 50 złotowych, mówiąc „trzeba. 


to iedaak przejrzeć, bom tego w kassie dla 
pośpiechu nie uczynił.** Przeliczywszy paczkę, 
zerwał się z miejsca i zawołał: ,„Muszę iść, i 
to natychmiast, mam 2000 zł. więcej niżeli 
mieć powioienem. Kassa otej późnej godzinie 
| może iu zamknięta, ale ia tych pieniędzy 
przez noc usiebie 4achować nie mogę, "myszę 
najspieszniej wybawić z zmartwienia szanownego 
Urzędnika kassowego, który się dla natłoku 
omylił.'* Ledwie co dokończył oatatnich wy- 
razów, ścisnął mi rękę i pobiegł, Nazajutrz 
-Tano dowiedziałem się że szacunku godny Mar- 
kus Kraft tegoż wieczora złożył za stósownym 
kwitem w kantorze G. Barksohna wspomnioną 
kwotę złp. 2000 dla swrócenia iej kaesie, i 
że nazaiutrz iuż czułe odebrał podziękowanie 
od szan: Urzędnika kassowego. Wysnaię, ik 
tego dnia gdy poczciwy gość mój tak nagle mnie 
opuścił, raekłem do siebie: Bodajto naślado- 


wać prostotę z poezciwością połączoną. Bodaj- 


to zawsze w wykonania prawych i dobrych us 
czynków być raźnym a nawet skwapliwym. Naj. 
blitszej £u bowiem przyszłości nie możemy z 
pewnością zwać naszą, ato co pragniemy aby 
w wiecznej przyszłości było naszem, owych ie- 
dynie prawych i dobrych uczyaków może być 
owocem, J. Tugenkold. — (Ar.nad.) Do Lu- 
bowników smacznego iedzenia. Swiałem się 
nie raz z sąsiadów, gdy ci dostawszy Kurjeska, 
zaczynali go czytać od doniesieoia P. Maiew: 
skiego oŚniadaniach, bo nie raz doświśdczy« 
"łem w Życiu, śe najczęściej sachwalania zawo» 
dziły. Ata, przybywszy do Warszawy, nie mo» 
głem się oprzeć pokusie, i... poszedłem na 
śoiadanie do tegoż. Miiam inne zalety tego 
miejsca i potraw, lecz usługa prędka, a nade- 
wszystko smaczne ryby, iakich mi sig odda- 


wna jeść niezdarzyło i cena mierna, przekos 
nały mnie, $e, fałszywe miałem uprzedzenie, 


owszem oświadcząm, Że któ tylka zechce na 


miejscu przekonać się o prawdziwości tego doe 
niesienia,zupełnie zadowolonym zostanie. H, L.P, 
— Podpisany Naucźżyciel Tańców, dowiedziąe 
wszy się że wiele osób, "nowego mieszkania 
wego znaleść nie mogą, przeto spowodowany 
iestem uwiadomić Sz: Publ; iš mieszkam pod 
Nr 482 przy ulicy Miodowej, wchód i od Pos 
dwala w dawnym lokalu starej Resursy, Jak 
dawniej tak i teraz ciągle poświęcam me ue 
sługi po pensjach, w domachi u siebie. Kunicki, 
— Kalendarz „Astronomiczną - Gospodarski, 
Polski i Ruski, na rok 1835, wydawany od 
lat kilku w Biórze Zleceń przy ulicy Wierz» 
bowej Nr 473 lit. C., wyszedł iuż a druku, 
Prócz świąt kościelnych i d- orskich spostrze» 
łeń meteorologicznych, świąt łydowskich, ta» 
bel wschodu i sachodu słońca, i przychodu i” 
odchodu pocst, todzień jarmarków kraiowych 
i sagranicznych, mieszczą się w nim: Wiado» 
mości gospodarskie, a między innemi: Zoaki 
zdrowej owcy; o robakach u bydląt; choroby igs 
dyków, gęsi, kur, kaczek it. p. tudzież lekara 
atwo na nie i przepisy iak drób bodować; lea 
czenie owiec na motylicę; tabelle podsiału fune 
tów: Aptekarskiego, Warszawskiego, Berlińe ` 
skiego i t.d; Dama pikowa, powieść nader 
interacauiąca. Cena Kalendarsa tego iest iak 
swykle słp. I gr. 20, biorącym zaś na tae 
giny, znacznie takówa zmniejszoną zostanie, 
— W onegdajsseim ciągnienia loterji liczbowej 
wygrano w kantorze Zawidsona przy ulicy 
Senatorskiej obok bandłu R. Dobrycza, Extrakt 
na Nr 48, st. 1347, oprócz wielu mniejszych 
wygranych, Losów kupnych do 5 klassy 44 
loterji całych i częściowych, w tym kantorze 
dostoć można. — Utrsymuiący Restauracją przy 
ulicy Przeiasd Nr 649, donosi, iż chcąc ws 
przyiemnić długie wieczory swym Gościom, 
zamówił dobrą muzykę składającą się s Tmin 


: 
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osób, która co Poniedziałek od godziny 7 do 
10 wieczór tamże grywać będzie; staraniem 
przytem będzie gospodarza aby obok zabawy, 
znaleźli Goście dobór w potrawach i spieszną 
usługę, — Na ostatnich Targach Warszawskich 
płacono xa korzec Żyta zł. od 16 1/4 do '17 


gr. 20. Pszenicy od 18 do 21. Jęcztinienia cd ` 


16 do 18, Owsa od 10 do 11, Siena furę ie- 
/dnokonną od 15 do 25, parok: od 36 do 42. 
Słomy od 9 i pół do 20. — Ogłoszono, że w 
Ostrołęce wakuije posada Akuszerki obwodo- 
wej z pensją zł. 300. — Sąd kryminalny w Kiel- 
"each skazał na Śmierć przęz ucięcie głowy, 
pieobecną Zofią Paszczyńską, obwińioną i prze- 
konaną o morderstwo Cecylji W ojtasikowej. 
Niemcy. — Deputacja od sejmu Siedmio. 
grodzkiego, miała prywatne posłuchanie u Ce. 
sarza Austrjackiego, który oświadczył, iż s 
działań tego sejmu niejest ssdowolony. — Król 
Bawarski na Żądanie Jenerała ffajdek, uwolnił 
..go od należenia do Reiencji Greckiej, iego miej- 


sce otrzymał. Jenerał Łesjur. — Zapewnisią „| 


Że Karol X postanowił ciągle mieszkać w Au. 
ji, kupił piękne dobra od Xtnej Sagan, za 
2 miljony złstych niemieckich. — 
Francja. = Dnia 4 b. m. Król Francuzów 
pracował x kilku Ministrami, którzy żądali dys 
missji, cò dowodzi Że ich żądania niezostały 
przyięte. Maniemaią powszechnie, że gdy no- 
we Mioisterjam będzie ustalonem, zwołane zo* 
staną Jsby, co może ieszcze w końcu b. m. 
nastąpić. — Marszałkowi Žerar jeszcze „kilka. 
kroć radzono aby wrócił do Ministerjam, lecz 
stale odmawia. — [). 6 b. m. w nocy wybuchnął 
połar w Kawiarni zwanej Europejska; płomie- 
nie w kilka minut cały dom ogarnęły, i cho- 
ciał gorliwie rałowano, iednrk spoliło się 14 
przyległych domów. Szewc w iednym z tych 
domów miesż« jący, chcąc ocelić swe rzeczy, 
został przywaloay gruzami, Mówią, że piiany 
człowiek zostavit przy łóżku świecę niesga- 
szoną, isztej przyczyny wszczął się pożar. — 
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Ostatnia wisdomość z Paryża zapewnia, ĝe Mi. 
nistrowie, prócz Marszałka Żerarda, nakłoni: 
lı się pozostać w Ministerjum, Prezesem ra 
dy Ministrów ma być P. Human, a Ministrem 
wojny będą Jenerałowie albo Gwiłemino albo 
Hariep, atoli iedna zgozet znowu przeci*nie 
doqosi i wymienia nowych Ministrów. — Hra- 
bina z Xiążąt Poniatowskich Tyszkiewiczowa 
(Siostra Xcia Józefa), przed kilką dniami umar=* 
ła w maiętności Zur we Francji, po długiej 
i boleśnej chorobie. 

fliszpanja,— Mówią łe Jenerał Mina oświade 
czył iż chociaż dopełnił wezwania staiąc na 
czełe wojska, lecz /nic stanowczego i korzy. 
sinego niezdzisła, ieśli mu nie dadzą pieniędzy 
na opłatę wojska i prowsdaenia wojny. — Don 
Karol odebrał wiadomość że dwór Niapolitań* 
ski przywdział iałobę po zgonie iego Mation. 
ki. — O zwycięzwiwach_ Zumalakaraguł po. 
twierdza się. — Don Barol znowu ogłosił kils 
ka postanowień. ` 

Zurcja.— O szczególniejszem zdarzeniu do. 
noszą z Stambutu. Sułtan niedawno chciał o» 
bejrzeć flottę msiącą odpłynąć ku brzegom Sy- 
rji lub Egiptu, gdy wstępował na statek pa. 


‘rowy, szabla którą zwykle ma przy boku w pa» 
dła'w morze! Sułtan strwożył się njezmiepe 


nie, przez kilka minut zbladły i nieporuszony 
nic mie mówił. Widząc to obecny Seraskier i 
lęksiąc się szkodliwego skutko mogącego mieć 
wpływ na zdrowie Sułtana, padł do nóg iego 
i rzekł: „Potężny Monarcho! Wielki Prorok, 
którego iesteś potomkiem i następcą okazał 
swą wolę, aby ta szabla ieszcze nie była uły- 
tą do walki, a to właśnie w tej chwili gdy “ 
Dywan noradzał się czy ma nastąpić wojna lub 
nie.** Astrolog nadwoiny potwierdził tę uwagę 
Seraskiera, co nieco uspokoiło Sułtana i na» 
tychmiast wydał rozkaz aby ta flotta wróciła 
na dawne stanowisko. Szabla utopiona była 
pader: starożytną, miał ią Sułtan Wielki Soli= 
man. Ten przypadek uczynił na umysłach Tura 
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ków wrażenie trudne do opisania i kaźdy tła. 


mączy inaczej. — Gdyby teraz wojna wznowiła _Ț 


się e Jórahimem, walkiodhywałyby się w miej. 
seach świętych dla Cbrześcjan, to ieat w oko. 
dicach Betlsem, Jeruzalem, Nazaretu’ etc. 
` Rozmaitości. — Nociz.owida (nyctelops) tak 
nazywaią osoby osłabioqego wzroku, który im 
nieposwala rozróżnić przedmiotów tylko w cie 
niności, albo podczas nocy. Lubo iaź dziś nikt 
nie wierzy w swinxy, które widzieć mogły, 
jak prawią, przes mury; iest rzeczą pewną Że 
są osoby, które nie będąc chóre, maig władze 
widzenia w nocy tak dobrse, iak we dnie. Ce- 
sarg 7tberjusz był » ich licaby. Lekarz Lekat 
powiada, że pewna Panna z Parmy, widziała 
iaśniej o północy iak inny we dvie. Hujgens 
opowiada, fa pewien ieniec woienny w Antwer. 
pji mógł przejrzeć najgęstsze imalerje. 2 Da- 
my przyszedłszy go odwiedzieć «ý ndziwiły się 
mocno widząc go zanoszącego się od śmiechu. 
Smieię się, rzecze -on, bo iedna z pań nie ma 
ma sobie koszoli. A że to było pran dą wysały 
od niego natychmiast, bojąc się aby. czego no: 
wego nie wyiawił. — Niegdyś zabobon wma: 
wiał w pospólstwo, Że koguty niosły iaia, a z 
tych iaj niezawodnie wyłęgały się węże. Gras 
opowiada pam; dobrodnsznym sposobem w swej 
- małej kronice Bazyłejskiej, śe w miesiącu Sier: 
pnia 1474, kogut w tem mieście był oskarżo= 
ay o podoboą zbrodoię i że będąc schwytany» 
i przekonany, skazanym gosta? na karę śmiere 
ci. Sąd sprawiedliwości oddał go w ręca kata 
i ten go pablicznie fywcem spalił wraz ziego 
iaien, 0a micjsca zwanew Ao/h.nberg, w obeo 
mnóstwa mieszczen i włościan gromadzonych 
dla widzenia tej exekucji, — Ulubionemi są od lat 
kilkn kompozycje Mazyc: Wałców, Galopadetc. 
Btrausa Wiedeńczyko, lecz bezporównania stsią 
się prryiemniejszemi gdy ie sam wykonywa; do- 
gadzaige przeto $yczeniom łubowników, zebrał 
stosowną orkiestrę «łołoną z 27 artystów i zwie 
dzać będzie cełnicj sce miasta za >ąwszy od Bera 


lina. — Do nowych wynalaaków należy dołączyć 
że odtąd statki parowe maią być poruszane 
Merkurjuszem!! — Gazety Franeuxkie wyracho= 
wały, ik wsamym Departamencie wyźszej Hara 
ny zbiór Wioa Sampańskiego wymagać będzie 
czternaście miljonów butelek prółnych; gdy 
huty w tym czasie ledwie [1 iniljonów dostar. 
czyć zdołają, gabraknie więc 3 miljony butelek, 
— Niedawno w Londynie ubogi wyroboik znałasł 
na ulicy worek s 208 gwineami (420 dukatów) 
i podał tę sgubę do gazet; właścicielką tej 
zguby była maiętna wdowa, która tyle została 
przęiętą. poczciwością tego wyrobniką (NB. 
przystojnego i n..odego) że oświsdczyła że 
zostanie iego Żoną. 
zn n 

Urząd Manicypalny M. S. Warszawy. 

Gdy wterminie d. 6 b. m. ptzypadaiąca LicytReją 
na dostawę przez cały rok 1835 Materjatów pismien> 
nych dla Urzęda Muwicypalnegoi Biór do niego na- 
leżących; do $kutku niepraysała z powodu iż kon- 
kuranci licytówae niechcieli od cen przez terażniej- 
szego Dostawcę przjiętych, przeto Ursąd Munioy- 
palny wyznacza ma dzień 17 b. m. na godzinę 12 w, 
południe nowy termin do wzmiankojwanej Licytaz. 
cji, którs się rospocznie od ceny wykazem Fzecaqy 
nych Materjałow cbjętej; kto zaś nejwyższy pró- 
cent na korzyść Kassy Miasta odstąpi, tema Bntre- 
pryza przyznana zostanie. Waronki dostawy Ltó. 
re każdego czasu w Vi ydziale Administeacji Urzędn 
Municypelnego przejrseć można, pozóstają te same 
jak do dzisiejszej Licytbeji przepisane były. zod- 
miang tylko powyżej wskozaną co do ceny od któ- 
rej się Jsicytacja ma rospeoząć. Deklaracje opie- 
szętowano po wyznaczonym terinipie złożone, nie 
stósownie do ogłomonego poprzednio wzorcu napi- 
sane, skrobane, poprawiane, «lbo w który.h wyso- 
kość procentu nie literami )ecz tylko numeroini wy- 
rażona będzie, prayięte niezostarą- Podaiący Ds- 
kiśńracją opieczętowasą złoży Vadjnm w Sómmie zł: 
3,000 które aż do końca eutreprysy pozostanie w 
depozycie kassowym, a nieutrzymuiącewo się przy 
niej natęchwiost będzie zwrócone, Powtarza Wre- 
szcie Urząd Monicypelny iż Summa ogólna matto. 
úci Matejjsłów roeznie potrzebnych wynosi imniej 
więcej zł: 30,000. — Referendurz Staan Prezydent. 
J. dŁaszczyński. — Sekretara Jlvy G, Jahożń ay skt. 


~ 


4 


> jA wał a 

` Pełniący Obowiąaki IPoiennego Jenerał Dolie- 
mjstra Czynnej xłrmji i Vice Prezydenta Mid- 
sta Warszawy: — Padsie do, publicznej wiad mo» 
sei if Dvzorca Klassy l Policji Wykonawczej Oyr? 
Kutu 7 Józef Rymkiewicz, w nocy zd, 23 na 24er 
m. bir, odbywaiąc Patrol nedzyrczy, dostrz»gł idą- 
cych 3ch Żydów ulicą Waliców, ¿Z których jeden 
miosł zasczny Dłuimok, gwtóciwszy zntem na nich 
podejrzenie, t*m bardziej, że luż było późno w no- 
ey, przytrzymił idących, a szczególniej niosącego 
Tłumok.i pomioo, że sam ieden tylko był, po u- 
silnej utarczoa z wsrystkiemi Jins, odebrał in w 
mowie będący Tłumok, w ktorym iak się później 
okazało znajdowały się skradzione Towary Staro: 
. Moszkowi Eljaszowi bejs Sklep Krainar.ki pod Nr 
999 utreymuiącenu, które temuż z depozylu Bióre 
Policji wydane zostały. W Nagrodą czego z mocy 
Dand Jeuerała Adjutanta Panbratjew Guhec- 
matora Woiennego M, Warszawy, pomieniony Do- 
zorca Ryzkiewicz, otrzymat tposobem Gretyfikacji 
złp: Što. — Jenerał Maior, Storożenko. — Sekre- 
tarz, Greve, ; 

Petnigey Obowiązki Woienanego Jenerat Polie~ 
majstra Czynnej Armji t Vice- Preaydenta Mia- 
sta fl arszawy. —Stosownis do Reskryptu Kommis: 
Rządo:*Sprew Wewnętra: Du hor i Ośw: Publ: s 
d. 24 e. m.r. b. Ńr24,923/47 484, podaię niuiejszem 
do publicaaej wisdomości, IŻ Bazyl Szpiłeu Korek 
apułku Kozaków Doúskich Nr. Qb Zołoterewa w 
krótce po wzięciu Warszawy roznosząc Korrespon= 
descje w rozmaite eęści (miasta, znalazł na ulicy 
w Czapce furmana Roseyjskiego rat: asrygnacijnych 


900 i tekowe a Pułkownika swego Zołotarema w 


Stanicy Sewikarakorskiej (Ziemi Deńskieh Koz:ków*) 
na teraz kvasysuiącego zł.żył  Ktoby się więc 
sadeit być pomienion*] kwoty właścicjełsm s dowo- 
dami własoość vsprawiedliwisiąceni do tego Pat- 
kownika sgłoswić się winien. = (Podpisy ish wyżej ) 

Pełuiący obowiązki W oirnncgo Jenerak Polie. 
Majstra Czynnej drmji i Pies Prezydonta Mia- 
sta W usszgawy: — Stówownia do Odezwy JW, Jene- 
Tała Maiora Komendantv Miasta Worezawy zd. 10 
` bm.ir. Nr 1030, podale nininiszyre do powszechnej 
„Wiadomości, ił w początku Mos Peździernika p. b. 
Mięty został Zrebiee mości kesztenomstej, *ysy, tyl- 
ną Mogę prawą do kolana białą i grzywę Gzprawą 
sjronę ntczesaną molzcy, w Bosarech Mikołalew= 
skich n Podsficere nazwiskiem Gulieyna w rabe: 
spitcęonin kędący, iak równiśnięte wróżnychaniej- 
Spach i w Magrzynie Karowym totsjwym, zabaspie- 


` 
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ezone’ zostały 4 Konie iako to: 1) Koń srokaty, 
stary, błąksiący się w dniu 11 b. m.ir. uięty. 2) 
Koń gniady zwózkiem bosym i zaprzęgą wd.11 b. 
m.i r. więty, 3) Koń gniady. na lewej przedniej 
łopatoe znak (A) maiący, w d.8b.m.ir. wpodwó- 
rzn Possessji Nr 2284, niewiadomo przez kogo do 
woza przywiązany, 4) Koń kary » piętnem na-ło- 
patce w kształcie okularów w d. 11 Poźdz: r. b. przez 
Właściciela Possessji Nr 1888 Lit: B. iako w Ogro- 
drie warzywnym szkody zrsądzaiący, przez tegoż 
Z»ięty, Wzywa się zatem niewiadomych Właścicie- 
li iżby z dowodami własności usprawiadliwiającemi 
po odbior wspomnionych koni w miejsca powyżej 
wyszczególnione w przeciągu dni 4ch zgłosili się, w 
przeciwnym bowiem razie, stósownie do przepisów 
z takowemi postąpionym będzie. (Podpisyiak wyżej.) - 
Dyrekcja Mennicy Królestwa Polskiego. ` 

Podaie do powszechnej wiadomości, iż dnia 
Listopada r. b. ogodzinie 11 przed-poładniem w Lo-. 
kalu Bióra Dyrekcji Mennicy przy ulicy Bielańskiej, 
pod Nr 607 położonym, odbędzie się Licytacja in 
minus przez otwarcie zspieczętowanych deklaracji 
o dostawę do Mennicy Płótna tokoi 2,000 to jest 
wg»tunku nieco lepszym łokci 1,000, w gatunku 
pośladniejszyai łokci 1,000, stósownie do worafików, 
które w każdym czasie w Biórze Dyrekcji mogą być. 

odczytane, Za prastiam fisci do DLicytacji nazna-. 

eza się summę złp: 900, a podejmuiącewu się naj- 
taniej dostawy pierwszeństwo przyzoanem zostanie. 

yczący podjęcia się powyższej entrepryzy winni 
są wózasie i miejscu wyżej opisanych stawić się, 
vadjum w iłości złp: 100 w Kassie Mennicznej zło.: 
Żyć i Kwit zopłaty tej do Deklaracji opieczętowa= 
»naj dołączyć, która być powinna złożoną w Biórze 
Dyrekcji Mennicy na ręce iej Sekreterza za rewer- 
See. Termin do składania deklaracji iest dzień 25 
-Listopada r. b. do godzioy 1012 przed południem, 
po upływie tego terminu Żadne -deklaracje więcej 
przyięte nie będą. — Dyrektor Bieńkowski. — Kon- 
troller leaerślny' M. Biernacki — Członek Dyrek- 
aji Żabiński. — Sekretarz Ginett. 

> NOWINY FRYZJERSKIE, 

Przy ogłoszenia woiem w Nrze £98, Rurjera War- 
gzaw: o powrocie moim e Paryża, „niemopłem dla 
braku miejsca zamieścić spisu przedmiotu, | tóre przy- 
wliozłem z sobą i niemi żaopatrzyłem imój magazyn; 
pospieszam przeto uwiadomić szanowną publiczność 
iż (posiadam znaczne zapasy Pomad w rozmaitych 
g-twnkach, Pezfum, Boża, Bielidł, Olejh ów do kon- 
seryowania włosów, Mydła do golonis równie lqk 
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i do umywsnia «naiącego szczepólną własność na- 
dania białości i delikatności ciału. Nadto rozinai- 
te wyroby do użytku lam i Niężczyzn a mianowi= 
cie: Rękawiczki, Trzewiki damskie, Perełki, Kol- 
„ , czyki i inne tym podobne. Nakoniec, posiadam w 
najnowszym guście, na wzór będących na expozy- 
cji w Poryżu, Loki a la Gustaw, Plecionki a la Klo- 
tilde, Kokardy elastyczna z włosów, Baiadery našla- 
duiące naturalne włosy, Kokie a la Maritan, Pera- 
ki według nowych zupełnie udoskonaleń, równie iak 
tym podobne rzeczy, według żądania. Nie wypa- 
da mi zasobów tych zachwalić, wszakże interes mój 
własny radzi? mi sprowadzać z Paryża to tylko, co 
było najlepszego, a przekonany o odznuaczającyw się 
guście Dam imieszkaiących w Warszawie, ufam iż 
zupełne zadowolenie ich uzyskam. —' Kraciński, 
przy ulicy Miodowej. 5 
P.-POROWSKI Fryzjer i Peruk»rz zamieszkały 
przy ulicy Długiej pod Nr 557, w domu Potkeń- 
skich, wpfost hotelu Niemieckiego. "Spsesznie -dvno- 
zę szanownej publiczności, że dostałem znaczny za- 
pas sprężyn w najpiękaiejszym i w'najnowszym mo- 
delu z Paryża, k'óre to w Perukach żadnego Ściska- 
nia mierobią i nkjimocniej się trzymaią na głowie; 
orez, dostiłem siatkę taką, która się nie kurczy, naj- 
- delikatniejsza, że niedaiegciału swędzenia nagłowie 
iaka tu ieszcze nie iest znaną, przytem dostać mo- 
Żna Pokli na: wierzch głowy Loków, Tury czyliBun-, 
dy dla Dam it. d, 1 
a PHZYIECHALI do WARSZĄWY. 
Sikorski Mich: Dzie: z Galiszewa, Kosati Kamil- 
ło Hr. z Wiednia , Głazjus Feldjeger z Petersburga, 
Orsetti Jałja Hr. z Kowalszczyzny , Szydłowski Wł: 
Dzie: z Podola, Wagner Urzęd: 8 kl: z Krzemieńza, 
Macieiowski Ant: -Rufer:, Suchorzewski Stan: Dzie: 
z Dobrosołów, Moszczyńska fo. z Chilni, Berendt 
Łukasz Obyw: z Kobylin. EAEN 
\ DONIESIENIA. ; 
Założona i patentowana w stolicy fabryka wyro 
bów gummilsstygznych psd firmą G, both i spółka, 
mwa nioiejszem izaszózyt zawiadomić azanom ną publi. 
ezność; że poniższy assortynient znecznie powiększy 
łaj wyrażone tn f»brykaty postsłych cenach przedaię. 
WYROBY POKRYTE TKANISĄA ELASTYCZNĄ. 
Temoki rozmaitej szerokości, „Szelki, Podwiązki, 
Bransolety, Sznurki do zegarków s Liornetów, Sznu- 
rowidła, Sznurówki, do których wyrabiania Wie- 
deńscy robotnicy sprowadzeni zostali, Sznurówki do 
Mazdy konnej; Przepaski dla mężczyzn i kobiet któ- 
re są wybornym środkiem do utrzymania ciepło spo” 
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dniego Żywota, Pasy na repturę; Poprzęgi Strże- 
miączka, Krawaty atłasowe elastyczne, Szczoteczki 
ido zębów zcummalastyką, piłki i t. p. rzeczy. 
PRZEDYIOTY POWIETRZO i WODOTRWAŁE. 
Materacyki, Poduszki do spania, do szyi, siedze- 


„nia, wodne pyduszki zdatne do ciepłych i zimnych 


k»taplazmów. iako też do ogrzania pościeli, Pasy do 
pływania. flsszki do zsania dla dzieci szczególuiej 
zasługuiące ne uwagę Szanownej pulliczności, wos 
dotrwałe pończochy , wódotrwałe prześcieradło dla 
dzieci, powietrzo trwału przepaski, wcdotrwałe pa~ 
leryny, wodotrwałe podeszwy do wł.żenia w-bóty i 
trzewiki, Galosze gummilastyczne dla mężczyzn i 
Dam, fabryka: zajmnie się także repctacją uszkodzo- 
nych Gałoszy, i odbiera zużywane płacąc za nie wa'- 
tości surowego gummiłastikum: Skład wyrobów tych 
iest na Krakowski+m Przedmieściu wprost główne- 
go odwachu Nr 444. 7 ; 
Kommissurz Administracyjny Cyrkału 9 i 10 
M, S. Harszawy. — Z mocy upoważnienia JW go 
Preztsa Tryb: Cyw: Wtwa Mazow:, podaie niniej 
szem do „publicznej wiadomości, że nieruchomości, 
iako to: Meble, Garderoba, Bielizna, i t. p.do spad- 
ku po TDewidzie Chslmers Anglika należące, spize- 
dawane będą przez publiczną licytacją za gotowe 
pieniądze w d. 19 b.m. o godzinie 2 z południa w 
domu rządowym Nr.3041, fabryka żelazna zwaną. 
Moaiący więc chęć kupna, zechcą się w miejscni cza 
sie oznaczonym stawić. J Rozmowski. 
W Warszawie na publicznym targu w Starym mię- 
ście, sprzedane będą ruchomości prawnie zsięte, ta» 
ko to: Obraz w złoconych ramach, Lustra, Bór 
Szafa, Komoda, Stoliki, Kopersztychy, Łóżka, Ka- 
fa do wożenik drzewa, przez publiczną licytacją w 
ogodzinie 10 z rana. 
Stanisław Modzelewski K.T.C. AP. M 
Wisdumo cżyni iż prawnie zajęta Cegła wypalo- 
na w miernym.gatunku, iak' równie 2 piece surowej 
ułołonej do wypslenia w Warszawie przy ulicy We 
dok pod Nr 1573, w cegielni blisko rogatsk Jeroz0» 
linskich w d. 17 Listopada r. b. o godzinie 11 z rem 
na, takoż w tymże samym dniu przy ulicy Sto Jer- 
skiej pod Nr 1772, w zamieszkaniu podpis»nego K o- 
mornika, Salopa jedwebna satentiurowa, o godzinie 
1 z południa przez publiczną licytacją sprzedanemii 
ZOSTWOĄ. Grzegorz Zawedzki, Komorvik 
FABRYKA WYROBÓW. ANGIELSKICH 2 DRO 
TU TOMASZA KO'RZYWY zSYSEM przy uli- 
cy Rynek. Starego Miasta Nr 50 na 1m viętrze, 
wyrabia następniące przedmioty, RAWKI ı ŻUBRY, 


s 


| A 
SITA i PRZETARI, FORMY do papieru, LASY 
do suszenia słodn, oraz wszelkie inne robyty dró- 
diane, a za spieszne wykonaviei mierwą cenę ręczą. 

W dnin 18 b. m.ir. ogodzinie 10 z rana, w Ryn- 
ku Starego-miasta na targu poblicznym prawnie za- 
ięte ruchomości iako to: Płótno w sztukach, Chu- 
stiki płócieskowe, Nankin w Sztukach, Komody, Sto» 
liki, Lustra , Szafy, Bopersztychy it.p. przez pu- 
bliczną licytacją sprzedsnemi zostaną a to;za go- 
towe pieniądze więcej daiącemv. — Stanisław No- 
wea, 5. T. C. W. M. 

Dnia 17 b. m. w domu pod Nr 1348, przy ulicy 
Mazowieckiej, odbędzie się dalsza kontynuacja Jicy- 
tacji różnych effektów, iako to: Tabakierki, Tele- 
kopy, Mikroskopy i tym podobne. ! 

(7 FOKTEPIANY mało używane, są do sprzeda: 
nia za pomierną cenę przy ulicy Długiej Nr 
546, w oficyni» ma 1szem piętrze, Suchy Las zwany. 
By Dem przy ulicy Szczyglej pod Nr 2891, 

eTA stojący w tradycyjnej possessji W. Pag- 
BBB BAJ derskiej Porucznuikowej Weteranów bę- 
HMHM dący, zostanie ze wszystkiemi miesz- 


e I V Y 


satma kanuiami od Nowego Roku 1835r. iedno 
rocznie wypyszezony w dzierżawę, na dzierzawienie 
tegoż moana uzyskać kontrakt od Suchockiego pra- 
wnie ustenowionego Adininistratora mieszkaiącego 
Nr 739, przy ulicy Rymarskiej. y 
Niżej podpisany FABRYKANT RAM złoconych 

przeniósł swa mieszkanie z ulicy Dłogiej doma XX. 

Piiarów na Krasiński plac obok Teatru dawnego Nr 
-548, na Zgie piętro od' frontu, dostać można ram, 

ozdób do okien, oraz przyjmuje wszelkie roboty, za 

chstalunkiem za pomierrą cenę. Polecam się prze- 
świetnej Pabliczności od tylu lat znany z robotyymo- 
“iej. (Fryderyk Blikle. 
Zaiąte prawnie rnchomości, iako to: Kanapy, Krae- 
sta, Komoda, Obrazy lejno mslowane, Garderoba 
męzka i damska, Bielizna, takoż i inne przedmio- 
ty, przy ulicy Krakow: Przed: ped Nr 393, przez 
"publiczną licytacją w d. 17 Listopada o godzinie 3 

Po połudmiu sprzedane będą.—Jozefat Magnuski;B. 
Magiel żełazny w najlepszym stanie, oraz 
2 Magle zwyczajne są do sprzedania z 
wolnej ręki przy ulicy Daniełewiczow- 
ż skiej Nr 616, dowiedzieć się można tam- 
i Że w dziedzińcu w tyłe.. 

Zawiadamiam Publiczność, że REWERS na zł: 
650 ne stęplu, datowsny w Mogielnicy d. 6 Paź- 
dziernika r.b. i przezemnie podpisany, za nieważny 
uznaię, ostrzegam niniejsze aby nikt. rewersu te- 


/sam sobie winę przypisze,gdyżia rewersu t 
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go, ani od Józefa Rafalskiego Expedytora Poczt i 
Poczthaltera w Nowem Mieście, sni zinnych rąk nie- 
nabywał, iako odwołanego przezemnie, Rere 
nie- 
akceptuie odomnie uzyskanego. — Dąb ro 


ski 
Expedytor Poczt i Pocztbalter w Mogielnicy. w - 3a 


Ktoby miat zaraz dó naięcia LOKAL, składający 
się z4 lub 5 Pokoi, oraz» Kuchni,-Piwnicy, Stejni 
i Wozowni, na 1em piętrze od frontu przy iednej 
2 pryacypelnych ulic miasta Warszawy, raczy nadę- 
słać adres do Szwajcara w pałacu Namiestnikowskim 
(5 Podpisany wsiący DRZEWO OPAŁOWE ró- 

Żnej grubości i gatuoku, suche, a mianowicie 
3ci rok leżące na placu Nr 2566, przyulicy Ryba- 
ki, na przeciw łazienek Kozłowskiego mimo Pro= 
chowni, „które przedaię na sztuki, oraz szychty, pe= 
lecam się łaskawej publiczności, z nadmienieniem, 
iż sam przez cały d:ivń przytomny sprzedaży, mó 
towar za bardzo mierną cenę oddaię. Odstawka od- 
bywa się natychmiast — H. Kałkstejn, 

Komora Konsumowo Składowa w W arszawte. 
Podaie do publicznej, wiadomości, iż w dniu 18 b. 
msi r. o godzinie 9 zrana w zabadowaniach Komory 
Marywił zwanych, przy uliey Trębackiej i Wierze 
bowej położonych, sprzedane zostaną przez publi 
czną Licytacją stare Szafy, Stoły, Krzesła, Lichta- 
rze, Szczypce, Żelastwo lane, Stągwie, Liny, Kom 
delie, it.p. przedmioty, za gotowe pieniądze zaraz 
płacić się maiące. Każdy więc chęć mający nabyć 
takówe przedmioty, zechce się zgłosić w miejscu, i 


terminie wyżej oznaczonym. — Jnspektor I. Dyrys 


Służbą Komory, Zarnowski. Adjunkt Zaborowsk$. 

"Pod Nr 551, przy ulicy Długiej w domua zwsnym 
Losockie, iest do sprzedania KOCZOBRYK nowy, 
na urząd zrobiony, najwygodniejszy tak do podró- 
ży iak i w mieście, i przez najlepszych Majstrów 
Warszawskich zbudowany. Dowiedzieć się na 1em 
piętrze u właściciela. 

Z dnia 17 Listopada 1834r« o godzinie 4tej po 
południo, sprzedawaną będzie NIERUCHOMOŚG 
Nr 736, przy ulicy Leszno położona, przez publi- 
czną licytacją a to przed W. Sędzią Trybunału Za- 
borowskim. w iniejscu posiedzeń Tryb: Cywil: Wo- 
iew: Mazow: Wydziału I. pod Nr 519. — Bogumit 
Malcz, Adwokat popierający sprzedbżł. ; 
SLEDZIE Holenderskie świeże po gr: 20 sztuka, 
iako i na baryłki, SERDELLE francuzkie na fon, 
ty i ankry, ARAR prawdriwy de Batavia w orygi- 
nalnych butelkach, WINA Bargońskie musuiące, piepe 
w»iego tegorocznego transportu, Herimitaż tzerw9= 


*. 
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ne,-Szató Lofit, St Żuljen, Sratnbertin, Szlos Joba- 
misberger r. 1829, Vin de Szabli garniec po zł: 11, 
óżne inne wina, PORTER i PIWO Aagiel- 
VR, PARMESAN, KAKAO z Martyniki, -sta- 
DERA, MUSZTARDA sucha Angielskq,-KA- 
A Moko i wszelkie Towary Kołonjalne za po* 
mierną cang sprzedaią się w Handlu Korzennym I 
Win M. B: Gordon Wdowy przy ulicy Długiej. 
Do handlu Porcellany i Szkła Gottliba Laskiego 
przy ulicy Senatorskiej Nr 460, nadszedł znaczoy 
transport ZABAWEK DZIECINNYCH i przytem 
wiele sztuk pięknych, nawet i dla dorosłych osób 
do zebsa«y, sprzedaią się pó iok najumiarkowańszej 
cenie; oraz TARCZE MAGICZNE, po zł: 10. 
Jntendent Jlny Zaziensk i Belyederu. — Poda- 
te do publicznej wiadomości, że DWIE OBERŻE w 
Łazienksch Królewskich, iedna przy moście Sobie- 
ekiego a druga dawna morowans po prawej stronie 
drogi do ulicy Czeraiakowskiej prowadzącej sytuo- 
wane, wypuszczone zostaną przez licytacją. publi- 
czną głośną w dzierżawę od 1 Stycznia 1835r. na 
rok ieden lab 2, iak korzystniej się okaże dla skar- 
"pu. Przeto chęć maiący wynaiąć takowe aechcą 
zgłosić się na dniu Z0 b. m. ogedzinie 12 przed 
południem do bióra Jotendentury w domu pod Nr 
1715, przy ulicy Alea położonym, zaopatrzywszy 


się wgotowiznę pieniędzy na vadjum w 1f4 części: 


rocznej dzierżawy złożyć stę maiące. Warunki dzier- 
Żżowy każdego dnia do 12 zrana w Biórze Jotenden- 
tury odczytać można. $ 

H. Emje z pod filarów przy ulicy Miodowej; po- 
wróciwszy z Jarmarku Lipskiego, sprowadził tran- 
sport MATERJI iedwabnych gładkich. w desenie 
przerabianych i drukowanyelr iakó to: Gros saillant, 
(Bout dssoie), Silphideg Fularón, Atłasów różnych, 
na sukniej na salopy, Axamitów kolorowych, prze- 
rabiauych, bańizelek atłasowych i innych iédwa- 
bnych i półiedwabnych, Gaz, Krep, Wstążek ^ 
Rękawiczek iedwsbnych, tudzież Thybetów: prze- 
"pabianych na salopy i kólorowych, Flanelli angiel- 
skiej i>Fłótna hollsnderskiego. etc. które to towa- 
(gy staraniem było H. lomja nabyć za umiarkowadą 
cenę 'i tąż Famą zasadą ile możności przeięty, pole- 
ca się łaskawej Poblicza: ści. 

W d, 6 b. m ir. wieczorem Furmani Rossyjscy ia- 
Sage z Warszawy zsukoem do Rossji, zgubili LIST 
między. Miłosnę a Mińskiem; opieczętowany pode- 


dres$ein do Kagóla Steier w Terespolu, w środku li- 7 


stu znajdowało się assyy: rubli 2995 i 2 bilety kas- 
sowe po”zł. 5, oraz Świadectwo pochodzenia przez 


Komis: Wole: Ma. ow: wydsne pod Wy 90. Kto ztia- 
łazł, uprasza podpisany za nagrodą Dukat: 40, ode 
dać pod Nr 1519, przy ulioy Franciszkańskiej, — Ale 
zander Hermel: n. ; kaS 
Dnia 10 b m. w Foniedziełek 3 rana o godzinie 
10, zgińęły zplacu przed Uiazdowskim szpita- 
łem dwie KROWY, iedna biała z żółtemi małemi 


po niej centkąmi, « druga kasztanowsta z wielką na- 


łbie łysiną; obydwie holenderskie, dużego warostu, 
Ktoby wiedział o takowych, raczy uwiadomić do U, 
iazdowskiego wojskowego szpitala, za przyzwoitą 
psgrodą, 
DONIESIENIA z HANDLU -KOMMISSOWEGO 
POD FIRMĄ A. GRADENWITZ PRZY ULICY 
MIODOWEJ POD Nr 495. z 
Do tego handlu oddany został w Kommis do sprze- 
ania po ognie umiarkowanej, 
a) Tonletka Karlsbadzka męka, maboniowa, wca- 
le nowajiesżcze nieużywana, z różnemi rekwizytami, 
b) Garnitur składaiący się z 1% Nożów, tyleż Wie 
deliyi Pryż-k stołowych, isko też tuzin Nożów dese 
serowych srebrwych, 12 próby. | Ñ 
c) Bassetla czyli Wiolanczela w dobrym 
będąca, wraz xsmyczkiem. 3 43 
d) Szuba z futrem (Szopami) podszyta, bardzę 
mało używaae. ` na N e E 2. 
e) Flznella Angielska cienka, = 
J) Chustki i Szale frantuzkie. 


stanie 


En oj 
Jatro u Maiewskiego pray ulicy Prdaarskjej. 


"ŚNIADANIE: Borszcz zuszkami, Rosił 2 kaszką, 


Pieczeń huzerska, Zrazy Angiel:, Sztwfada vielęca, 
Kotlety wołowe faszer: z pieca, Polędwica è masłem 
chrzaa:, Potrawa xkaczek, Pierogi tatarskie, Szar- 
lot z pieca, Kwiozoły, Marynata z węgorza, 4 in. 
nych ryb. r f 


a OR OO a 

Jutro ù Rogaskiego przy ulicy Dtugiej Wr 530. 
ŚNIADANIE: Sztufada wołowa z Kartofelk:, Caber 
barani a la sarna, Polędwica 7 masłem serdelo:, Bi- 
gos bultajski s kiełbssą, Kołdo: y, Ozor z pieca 2 bi- 
szamelew, Baranina z ryżem, Votrawys z pulrrd aka- 
fjor:, Kalsfjory e sosem luv 4 masłem, Musrczki cie- 
lę: unażone ze spinak:, Barszcz z kietbusą busako- 
wą, fiosół zkaszką taioną, | : 


Dsiś rano zimna stopni 1. Wcezorej w połu: ciepła £. 


TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro Stary Kawaler. 
Pasztet » W eęgorza. Szanowne Towarzystwo. 


” 


